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-  (z)  Ostrożnie  przy  otwieraniu  pieca.  W dniu 

wczorajszym 30-letnia Janina Staszycowa, zamieszkała 

przy  ulicy Stolarskiej  Nr  4,  chcąc  się  przekonać  czy 

węgiel  po  napaleniu  w  piecu  dostatecznie  już  się 

rozżarzył,  otworzyła  drzwiczki.  W  tym  samym 

momencie z pieca buchnął olbrzymi słup ognia, który 

bardzo boleśnie poparzył cała twarz i ręce Staszycowej. 

Nieszczęśliwej  kobiecie  pierwszej  pomocy  lekarskiej 

udzieliło  Pogotowie Ratunkowe.  Wypadek ten winien 

być  przestrogą  dla  innych,  przy  otwieraniu  pieca  po 

napaleniu. 


